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Dozor szkolny Departamentu Piockiego. 


Szanowni Obywatele! Bez pomioców ifiotnie potrzebnych kaže 
dey: szkole, Edukacya publiczna z 'dobrynt skutkiem odbywać się nie» 
może. Pomocami takowemi niewątpliwie są: porządna czyli w każde- 
go rodzaju przydatne książki zamożna Biblioteka, przyzwoity zbior ma 
chyn fizycznych i narzędzi matematycznych, dobrany a liczny apparat 
JHiltoryi naturalney i. t d; 

Do tego, należą porządki -+ wygody lokalności: szkolney, a szcze-. 
golniey opału. aa 
RR EG wszytko wymaga ogromriego funduszu, którego izba Edukacyyna 
AE, przy potrzebie dzisieyszey zaprowadzania na nowo. po rożnych miey- 


scach szkoł wyższych, a pormmażania libzby- Nauczycieli w dawriey- 
"szych, mieć niemogąc, przymuszoną zofiała iąć się śrzodka, wszędzie; 
* gdzie tylko kwitną szkoły, praktykowanego. per ; 
Już był Rząd zeszły Pruski w urządzonych przez siebie szkołach, 
" jako to: w Liceum: Warszawskiem i Poznanskiem, dosyć znaczną za- 
prowadził opłatę od uczniów odbywających swe nauki tamże; inne Zo- 
_ftawił wolne do czasu tylko ogólnego urządzenia. , Jzba Fdukacyyna 
- zamierzaiic teraz z przysposobionych chac zwolna pomoców, zapewnić 
- wszędzie 


je dla uczącey się młodzieży iedne korzyści, przedsięwzieła w ta<"- 
kowóy intencyi rozciągnąć do wszyftkich szkoł uczonych, a nawet ele- 
mentarnych tych, które ze składki Fowarzyfiwya szkolnego niesą utrzy= 
mywane, opłatę ad uczniów w tychże szkołach umieszczonych, Tako- 

wą zaś przez wzgląd na krytyczność 6zasow, uRanowiła, iak bydź mo- 

_  żęnaymnieyszą. ztery talary, łącząc w toi składkę opałewą, na szkołę 
_epartamcentową ca do wszyfikich klas, trzy, na wydziałową, dwa na. 
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podwydziałową z wyięciem tam i tu klafs mayniższych, są oznaczoną. ro». 
cznie hałeźnością, od ktoórćy żaden z uczniow, chyba za złożoną przez . 
rodzicaw. przed Dozorem departamentowym w urzędowych świadectwach, 
kwalifikacyą z prawdziwego niedofiatku, lub nadto przeciążalącćy w 
nakładzie szkolnym familii, lub nakoniec wysokiey applikacyi ich dzie- 
"gi, odtąd wolnym niebędzie, i tę pod nieprzyięciem do “szkoł, w` 
dwóch ratach, to ieft: na witępie każdego połrocza, w ręce mieyscowe= 
go Rektora żłożyć ieft, obowiąząny. Fundusz tak złożony zoftaie pod 
pilną bacznością rządową, aby użycie onego nie inne było, iak zamie» 
rzone przez Magifiraturę oświecenia publicznego. Przeto odbieraiący 
Rektorowie podług przepisów sobie danych, ściśle z onego właściwćy 
swćy zwierzchności rachówąć się muszą. AE PE 
Szanowni obywatełe! Dozor szkolny departamentu Płockiego 
ma prawo spodziewać się po świetle obywatelskiem, iż ta malenka ofiara, 
"ma dobro własnych dzieci składać się māca, nieosiabr bynaymniey ni-- 
czyiego ducha w oddaniu świętey powinności potomftwu swemu uspo- 
, sobiania onegó przez. Edukacyą publiczną na usługi kraiowe, i sławę 
„narodową. s: 
Wszelkie zaś lurysdykcye Wykonawcze uprasza swóy Dozor, aby 
ninieysze obwieszczenie, umieszczone w dzienniku departamentowym, prę-- 
dko do publicznćy przychodziło wiadomości. F > - 
"Płock, dnia 24. Września 1811. 
l R. Rembielinski. 
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Plichta, S. je 


Prefekt Departamentu Płockiego. 
 Uwiadamia publiczność: iż Hcytacya dóbr Poiezuickich Bollewa, w 
powiecie Pułtuskim, departamencie Płockim leżących, w numerze dzienni= 
ka departamentowego 52 pod dniem 20. m. z. ogłoszona, aż do dalsze- 
go rozrządzenia wlirzymaną zoftała. l ; RY 


— 


> Piwnicki. Ż. P. 


> Plichta, 8. i 3 


Prefekt Departamentu Płockiego. 
Czyniąc zadosyć rekwizycyi Sądu Podsędkowskiego powiatu Mła: ` 
wskiego z dnia 28. m. z. zalecam Burmifirzem i Woytom, aby pomi- © > 
dr a w ni ET z $ zek i l S m De i > zy A 
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„sżey umieszczone obwieszczenie resp. po gminach swych publikowali, «ś 
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źe to naltąpiło, przed Pedprefektami udowodnili. 
"Płock, dnia g. Pazdziernika 1811. 
; : E Sunnnski, Z. P. 
RE SĘ : a > 34: Phehta: S. Je 
= Sąd Pohoiu powiatu Miawskiego wydziału spornego. 
Do Szanownych Obywateli w departamencie Płockim. 
Uwiadarnia ninieyszóm: że na dniu 17. Września r. b. doftawiony 
ieft do więzienia Jan Bębnowski, o ztodzieyfiwo obwiniony, któremu 
Ur. Woyciech Czachorowski ekonom z Stropkowa, w wst Kozłowie koni 
parę, iednego karego, fiarego, drugiego omiadego, bez biodry, kulawe- 
go, na oko ślepego odebrał, i te intermiitice u tegoż Czachorowskiego 
w wsi Stropkowie lokowanemi są; własciciel więc po te wciągu kwar- 
tału iednego zgłosiwszy się, po ndowodnieniu attefiem złożonym w Sądzie, 
-ï świadkami własność odbierze, a gdy się nikt nie zgłosi po upłynioe 


` nym czasie sprzedane będą, i do Skarbu pieniądze odesłane zofianą. 


Mława, dnia 28. Września 1811. 
Zielinski. 


-Prefekt Departamentu Płockiego. 

Zoftawszy od Sądu Podsędkowskiego Kryminalnego obwodu 
Płockiego zawiadomionym, iż przed. dwoma latami ludzie, idąc 
ma robotę do fortyfikący: Modlińskiey, w bliskości wsi Petrykoz i Man- 
kowa uięli klacz gniadą, z gwiazdka, lat 10. móiącą: i onęż Ur. Bonko- 
wskiemu, zamieszkałemu teraz w Petrykozach, dla zwrocenia ićy za- . 
zgłoszeniem się właścicielowi zoftawili, Ur. zaś Leon Bonkowski, nie- 
obznaymniaiąc nic o tem, klacz wspomnioną sobie przywłaszczył, i dos 
tąd ią posiada; przeto podaię ninićyszóm zdarzenie to do publi- 
A eznéy wiadomości z wezwaniem, aby każdy czuiący się bydz. podobnie, 
aszkodzonynae, zgiosił się do W. Podprefekta powiatu Mławskiego, a za. 
złożeniem dofłateczney legitymacyi, prawo własności udowodniaiąsey;, 
klacz swoią odbierze; z zgłoszeniem się tylko swoióm każdy pospieszać 


_ się zechce, gdyż po upłyniońych: czterech niedzieląach z wspomioną kla- . 
` Sza, iako bez właściciela zofiaiącą, wedle prawa rozporządzono zofianie, .. 


= Nimieysze obwieszczenie, w dzienniku departamentowymy umieszcz0> 
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me, aby każdego wiadomości doszło, Burmiftrze i Woyci po gminach 
ogłosić, i że się tak ftało, przed. Podprefektami udowodnić maią. s 
Płock, dnia 25. Września 1811. ` Ś 
oo | R. Rembieliński. > 
i ; ć Plichta. S. fe 
Prefekt Departamentu Płockiego. 
z "Do obywateli i mieszkanców. tegoz departamentu, i 
Chcąc zapewnić, iżby effekta po zmarłych, za urlopem bawiących się 
żołnierzach do właściwego półku zwrocone bydz mogly, pofianowił JW. 
_ Minifter Spraw Wewnętrznych reskrypteim swym z dnia 28. Sierpnia r. b. iże 
by Obywatele i Dominia, w których mieyscu śmierć, urlopnika nafiąpi, pozo- 
 fitałepo nim e j 
damiaiąc 0 takowóm urządzeniu wszyftkich 
fikim Woytom i Burmiftrzom, aby ninieysze zarządzenie zwyczaynym 


bywateli, polecam wszy- 


sposobem ogłosili i że: się tak ftało, przed Podprefektami. udowódnili. - 


. (Płock, dnia 30. Wzześnia JBL 16 
z N Rembielinshi. -- | RR 
r Plichta, 8. je 


wr 


Prefekt Departamentu Płoekiego 


, Uskutecznialąc rekwizycyą Sądu PBolicyi Poprawczey wydziału = 


Bialskiego pad dniem 15: t m. uczynioną, zalecam wszyftkim Burmi- 
„fitrzom, Woytom, Dominiom i Sołtysom w obwodzie departamentu Pło- 
_ gkiego zmayduiącym się, aby zbiegłego z więzienia Bialskiego inkulpa- 
ta Franciszka Michałowskiego ME 
lat 20 maiącego, włosów blond, nosa małego, oczu siwych, twarzy o- 
, krągłey, z profeflyi slusarczyka iaknaymocniey śledzić ftarali się, z0czQ* 
mego aresztowali, i naybliższey władzy odftawi.. . . << Reż" 


w "Ninieysze obwieszczenie Burmifirze i Woyci po gminach swych 
ogłosić, i że się tak fiało, przed Podprefektami udowodnić maią. = =; 
i Płock, dnia 24. Września 18an 11, 0 0,07. R 32 
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fekta do właściwego Podprefekta za kwitem składali” "Uwia- 


kradzież obwinionego, wzroltu małego, 
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-Prefekt Departamentu Płockiego. 

Rada departamentowa, uzyskawszy na dniu 19. Marca 2811. r.-'od JW. Minifira 
Skarbu niektore objaśnienia, tyczące się pociągnienią dynaow do podwyższonego po- 
dymnego, wezwała mnie: do- podania takowych- przez dziennik departamentowy de 

- publiczney wiadomości; czymiąc temu zadosyć, ogłaszam naftępnie: `. 

1. Nigdzie prawo niepofianowiło, ażeby ubyte dymy po roku 1789 z dawnych 
taryff wymazanenii były. — E se í 7 

2. Nowe dymy za dawne uważane bydź maią tylko tam, ktore na tem samena 
mieyscu poftawione zoftały, gdzie się znaydowały dawne upadłe. RowWnież ieżeli 
cała wies lub osada z widokaw ekonomicznych na nowa reliąnrowaną zoftała, w 
takim przypadku dymy takie uważane bydz powinny, iako pofiawiene w miieyscu 
dawnych upadłych, a liczba ich, łiczbę dawnych dymow przewyższaiąca, za liczkę ; 
dymow.dawnemi taryffami nie obiętą, uważana byd ma. , i ' 
~ Ninieysze obwieszczenie, w dzienniku depariammentowym zamieszczone, aby doszłe 

"do wiadomosci, intereffówanćy w tey mierze publiczności Burmifirze i Woyci zwy- 
kiym sposobem w swych gminach ogłosić maią, a że to dopełnili, przed Podpre« 
fektami respective udowodnić są obowiązani. Az ; > ; 

Płock dnia 24. Wrześnią 1811. 

DA: "RB. Rembielinski, 
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Plichta, 6. j: 


Prefekt Departamentu Płockiego. 


Pod dniemi pierwszymi Lipea r. b. ogłosiłem przez dziennik departantentowy, 

w numerze 40 dekret Nayiaśnieyszego Pana z<lnia 10. Czerwca r. b. redukcyą bi- 

-Jonu zagranicznego przeznaczaiący, i wyiaśniłem: że Nayiaśnieyszy Pan w wszy fi- 
kich swych uftawach na pierwszym maiąc względzie dobre tego kraiu, i iego 

zniieszkanców, wzmiankowanymi dekretem nowy swey Qyeowskiey troskliwości i dos 

broci dał dowod. Gdy iednak. miimo jasnych i naylepszych Monarchy chęci, dó- 

„wiaduię się, iż niektore osoby, szčzegolniey własnym intęrelflem zaiętć, zbyt mały 
na nich ciężar z redukcyi tey, dla dobra ogołowego przeznaczony, spadaiący chcąc 

od siebie usunąć, rozmaite przedsiębiorą śrzedki, a, między innemi ludziom do 

"usług swych bądź ekonomicznych, bądź innych, bądź nakoniec do pomocy, iako 
czeładź swym warsztatom i rzemiosłom użytym, wftrzymuiąc zapłatę, takową w 


koncu miesiąca, po ktorym zupełne usunięcie z kursu, bilonu zagranicznego naftą- H 


pić ma, wypłacać zamyślaią; chcąc przeto klaffę ludu z pracy, rąk swoich żyiącą, i 
tak przeznaczeniem nieszczęśliwą, Od uproiektowanego przez spekulantow na nią 
zamachu osłónić, na mocy upoważnienia JW. Miniftra Skarbu podaię nienieyszćm 
do publiczney wiadomości; iż każdy gospodarz rolny swym robotnikom, iakiego 
kolwiek bądź gatunku, lub rodzaiu, rzemieślnik i fabrykant swey czeladzi przed 
: 15. miesiąca, po ktorym zupełne z kursu bilonu zagranicznego usunięcie naliępo- 
(wać ma, to ieft: przed dniem 15. Grudnia r. b. należytość służbową ESA 
-- wą wedle mmowy, jeżeli takową przed skonczonym rokiem uskutecznić chce, wyk 
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płacić icf obowiązanyne. Nafiępnie więc żaden z służących, najemników i czeladzi 
po npiyarinym terminie 15. Grudnia r. b. inney monety i podług innego kursus | 
żak nadal exyfiować będzie, pobierać przytmuszonym bydz ntemoże, lecz. owszem 
od iego zależyć będzie woli należność sweią dopiero po upłynionym kallacyi zagra 
* nicznych bilonow terminie odebrać. ` i 


j Nimieysze obwieszezenie, w dzienniku departamentowym umieszczone; aby 
każdego wiadomości doszło, nietylko Burmifirze i Woyct po gminach ogłosić, 
mieszkańcom dobrze obiaśnić, lecz nawet przez ambony wszech wyznan publikować, 
i że się tak fiało, przed Podprefektami udowodnić maią. - 


W Płocku, dnia: 2z. Września 1811. 
" R. Rembieliński.. 


Plichta, S. T 


Prefekt Doren Płockiego 


'Maiąc sobie nadesłany pod dniem go. Sierpnia r. b. przez JW. Mie | 
niftra Spraw Wewnętrznyeh dekret Nayiaśnieyszego Pana, daty g1. Lip- | 
ca r. b. zachęcaiący Fabrykantow, lub Entreprenerow wszelkich fabryk 
w Xięfiwie Warszawskićm do ZOE R REY p A © aż: ji 
"RRS; w słowach: a) 


WYPIS z prótokólu Sekretar yatu. Stami 


w Pałacu Naszym: w Pilnic, dnia. gr. Lipca 18110 - 


Frederyk Auguft, 
z Bożey łaski Król Saski, Xiąże Warszawski etc. 


W zamiarze zachęcenia Entreprenerow fabryk wszelkich w Xięfiwie 
Warszawskiem. do zaprowadzenia machyn, koszta fabrykacyi oszczędza 
dących, i dania wzroftu tymże fabrykom, na przełożenie Naszego Mi- 
nifra Spraw Wewnętrznych, pofianowiliśmy i fianowiemy =? 


>, Art 1. Każdy Fabrykant lub Entreprener zaprowadzaiący w swey' 
fabryce znacznieyszą machynę, przez. ktorą by praca rąk- oszczędzoną 
była, od wszelkiego inkwaterunku w swem. zamieszkaniu, iako i nale” 

| żących T bujk, zabudowaniach, ma bydz wolnym. Eo. 

Art. rzyzmanie dobrodzieyftwa Artykułu powyższego atępo- 
wać będzie Ta , Naszego Miniftra. Spraw „Wewnętrznych, po. Xozpozna- 
EU pa właściwego. Prefekta «machyny i i miary iey użyteczności. 
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Wykonanie i ogłoszenie ninieyszćy- Naszéy woli Minifirówi - Nas. 
szemu Spraw Wewnętrznych polecamy. ODDZ 2a cy 
EE AR | (podpisano) _FREDERYK AUGUST, 

4 pizez Króla: Min. Sekr. Stanu Stan. Breza 
Zgodno z oryginałem: Min. Sekr. Sanu Stan. Breza. 
Zgodność zaświadczam: Min. Sprawiedliwości, Z. M. 5. W. | 
" Łubienski. Netrebski. 


takowy. do publiecznóy podaię wiadomości z zaleceniem, ażeby zwyczaynymy 
sposobem po miaftach przez JJPP. Burmiftrzow, po gminach przez 
WW, Woytow, nad to po kościołach wszech wyznan przynałeżnie 
ogłoszonym zoltał. 
Płock, dnia 235. Września 1811. : 
R. Rembielinski. "ro Blichtą 5. j. 
2 % z yyy 
TKYBUNAŁ CYWILNY sA Hnfiancyi Departamentu Płockiego. 

, Stosuiąc się do rekwizycyi JWW. Kommillarzy” pełnomocnych Nay- 
iaśnieyszego Króla JM. Saskiego, Kiążęcia Warszawskiego, wzywa nie 
nieyszem powtornie wszyftkich Intereflentów czyli Wierzycielów depo- 
zytorium byłego Pruskiego Sądu powiatowego Płockiego i każdego do 
takowego depozytorium lub do sumnmy 6000 Tal. konwencyą Drezden- 
ską za takowe depozytorium przeznaczonćy, bądź to z powodu pienię- 


` dzy gotowych, bądz precyozow, sffektow i papierów do depozytórium:" 


wspominionego weszłych, pretensye mieć mogącego , iżby na terminie 


' oftatecznóy likwidacyi podobnych. pretensyy dzień 5. Lifiopada r. b. 


przed W. Meyer AJlefforem Trybunału swego osobiście, lub przez Peł 


, nomocników w domu Rządowym w Płocku o godzinie 9. zrana' ftawa: 
| iąc, pretensye swoie podali i udowodnili; w przypadku zaś niefiawie- 


nia się, spodziewać się maią, iż na takowe pretensye, ile do tych czas 
przez delegowanego Trybunału z akt wspomionego Sądu wyśledzone i 


udowodnione nie zoftały, poznićy względu nie będzie. 


_ Płock, dnia 28. Września 1811. Sękowski, Prezes. =- 


Cz >, 


; i Płockim. 23 
Podaie ninieyszćm do wiadomości publiczney; że w dniu 14. Wrześniś ;. bieżąs ` 


$. Sąd, Podsedkowski Cywilny powiatu Wyszogrodzkiego “w departamencie ~ 


| tego więzien Jakob Dąbrowski o kradzież obwiniony, będąc na robocię zbiegł; tenże 
„ Ma lat 44, miernego wżroftu, twarzy nieco okrągłey, chuderlawey , włosow na gło- 
| Wte rudawych długich, nosa  krotkiego rozdętego, oczu niodrych; odzież miał 
| na sobie przy ucieczce: wołoszkę granatową, fiarą; połataną, kaftan ftary, granatowy, 


, 
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spodnie płocienne ftare, złe, bóty are, naprawiane, czapkę Z wążkim barankiem ezar- 

nym, wierzcheni piaskowym, ; ć Í SZ 
Gdy na sclrwytaniu tegoż wiele zależy, rekwiruie przeto wszelkie władze tak cywile» 
ne, iako i woyskowe; aby tegoż Jakoba Dąbrowskiego, skoróby gdziekołwiek spo 
ftreżonym bydź miał, onego aresztowały, i do Sądu swego ile możności iak nay- 
spieszniey pod bespieczną firażą transportować kazały. 
© W Płocku, dnia gr. Września 1811. Ee 
=: SSE Turski. 


O TA YN e e e rd mz S AARRE NRG - 
Stosownie do teltamentu zmarłey s.p. Anny Konkordyi z Wołtersów 


pozoftałćy wdowy, knpca Barendt w Toruniu pozoftałość iéy ruchoma, 


składająca się z wielu i pięknych pereł, klcynotów, złota, srebra, eyny, 


miedzi, porcelany , faiansów , liczney bielizny, stkien, futier, pościeli, 
lafter; mebli i sprzętów domowych, przez publiczną licytacyą,» za g9- 
"towy brzmiący pieniądz sprzedaną bydz ma. A że do tey sprzedaży przed 


niżey podpisanym Notaryuszem, wyznaczone termina: pierwszy od 28. 


Pazdziernika do 5. Liftopada 1811, drugi zaś do sprzedaży” pereł, kłey- ; 


notów, złota i srebra, które zawsze widziane bydź mogą, od dniac 8: 


do 24. Stycznia 1812, w Toruniu w kamienicy przy ulicy moftowey 
pod nrm. 16., zatem przezacną Publiczność o liczne uprasza zgroma- 
dzenie się. _ Toruń, dnia 1. Pazdziernika 1811. sa : 


"Bonus, 'Notaryusz publiczny powiatu Toruńskiego. 


‘Jego Krolewskiey Xiqżecey Mosci departam. Płockiego, powiatu Miawskieg0: 
Pisarz aktowy niżey podpisany.. 5 

(., Uwiadamia ninieyszem publiczność, iż wszelka ruchom ość ponie= 
gdy Wielmożnym Franciszku Waśniewskim, dobr Głażka posiadaczu, po- 


zoftata, za zdaniem Rady, familiyney, i na żądanie W. Angeli z Rości- . | 


' szewskich Waśniewskiey, po - wymienionym spadkodawcy pozoftałęy 
małżonki wdowy, 3 małoletnich po tymże sukceflorów matki i opie- 
, kunki, na publiczną sprzedaż wyltawioną jelt; takowa tedy ruchomość, 
jako to: garderoba męzka, bielizna takaż, i fiołowa, pościel, makaty, 


pawilony, dywany, srebro, zegarki, meble „mosiądz, cyna, koprowina, (i 
i blacha, tudzież inne. domowe. sprzęty, w terminie dnia 25. miesiąca 1 


roku bieżących tu iw mnieście powiatowem Mławie, w domu szkoliym. 


pod Nrm. 217 na nowym rynku ftoiącym od godziny dziewiątey zrana | 
przed podpisanym Pisarzem aktowym: więcey daiącemu 1 przybicie 


/ otrzymuiącemu przedawaną będzie. R: 
-W Mławie, dnia g. Pazdziernika 1811, = g 
SB E E 5 oe © Kwajewski. 
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= Pref ekt Departamentu Płockiego.. 
>. Reskryptem JW. Miniftra Spraw Wewnętrznych daty EV Września 
r. b. kommunikowaną sobie maiąc lifię imienną trzech woyskowych, z 
półku 17. piechoty zbiegłych, jako to: 

1. Kazimierza Zglińskiego, 2. Jana Głuskiego, 3 53. Macieia Kamińskiego ; 
takowych przez "dziennik departamentowy ogłaszając, polecam ' wszyfi- 
"kim Woytow, m urmifbrzatn,, 'Sołtysom i Dominiom w obwodzie depar- 
tamentu moióy adminifiracyi będącym, iżby, wyżey wymienionych de= 
zerterów iak' nayściśłćy wszędzie śłedzić, spofirzeżonych przytrzymać, 
-i pod Bon firażą do: enei a RORY goria fta- 
rali się... 


4 


ET ED Bo kasie bo 
Stosownie do- rekwizycyi W. Sierawskiegó Półkownika 6. potku 
piechoty | zalecam wszyfikim. Woytom, Burmiftrzom, Sołtysom, Do- : 
minom w obwodzie departamentu moiey - adminiftracyi będącym, 
-iżby Fizyliera imieniem- Jana Jakoba, z. półku. tegoż w dniu 25. 
Września” r. b. (po zabraniu z- sobą niektorych woyskowych. veffe- 
"ktow ubiorczých, zbiegłego podług naftepnie ESA Pas a 
'iako to: 
: "Maiącego lat około 28, wzroftu cali 6, twarz okrągłą, oczy. czar- 
me, nos cienki, włosy blond, czoło niskie, ulta mierne, cerę. mizerną, 
prode konczatą, wszędzie iak nayściśley śledzić ftarali się, uiętego, do 
- maybliższey władzy woyskawóy: ZW NA sposobem, celem zwrocenia E 
-do półku właściwego, odfiawili. ź 
Ninicysze obwieszczenie w dzienniku AENOR NO _amiie- 
< szczone, przez Woytow iBurmiftrzow po gminach ipo ambonach. wszech 
wyznań ogłoszone bydź ma; co że się tak, taio, przed viata 
' prefektami udowodnić należy. © © 


R Rembieliński, 


py Jmieniie Nayiaśnieyszego FREDERYKA AUGUSTA, Króla Saskiego, 
Bo : Xiążęcia Warszawskiego $ 
TRYBUNAŁ CYWILNY I. Infiancyi Depart. Płockiego. 

Po wysłuchaniu wnioskow Urzędu Prokuratorskiego, uwiadomia mi- 


nieyszćm wszyftkich intereflentow, ktorzy by preteusye do-Ur. Bona- 
5 wentury Płonczynskiego, Burgrabiego Sądu Pokoiu, powiatu Lipinskiego. 
z Urzędu iego- mieć mogli, aby. się w przeciągu dwoch Miesięcy 
ido Ur. Budziszewskiego Sekretarza Trybunału zgłosili, i pretensye swe 
onemu: podali, a to pod utratą prawa do kaucyi przez tegoż Burgrabie- 


gó złożoney. W Płoeku, dnia 


Dalszy ciąg o przyczy 


Szania i zniżania się płacy od roboty. 
Dla zbicia tych faktów i udowodnienia wspomnionego zarzutu, odwołują się 
' zazwyczay do mniemanego faktum przeciwnego. Na dowod że obfite: wyżywienie 


pilność robotników zwałnia, a szczupł 


wyrobnicy bywaią leniwszemi, a w drogich pilnieyszemi, iak zazwyczay. 
Zeby nie ieden wyrobnik, maiąc większy, niżeli zazwyczay , zarobek; nie miał 


—się ftać opieszalszym, nie zaprzeczoną 


wyrobników, ściągać się miało, lub żeby w ogólności, człowiek będąc nędznie ży” 
"wionym, ftrwożonym, i częfto chorym, lepićy miat pracować, iak będąc dobrze ży- 


wionym, wesołym, i zdrowym; wierzy 
O to iet wyiaśnienie owego mniex 


W latach tannych częliokroć cena pracy idzie w górę, a to z podwoyney przy= 
© czyny; raz że w ten czas czeladnicy i słudzy częścióy od swych panów odchodzą 


-osiadaiąc na właśną rękę; powtore że tanność żywności powiększając fundusz. prze- 
znaczony na utrzymanie robotników, panów, a szczególnićy gospodarzy rolniczych 
powodnie do trzymania licznieyszóy czeladzi. Rolnicy bowiem w takim przypadku 
spodziewaią się, iż zatrudniając licznieyszą czeladź, większą z swego zboża potra- 
“fq wyciągnąć korzyść, iak sprzedaiąc toż zboże ceną niską, Gdy więc ubieganie 
"się za robotnikami powiększa, a liczba maftręczaiących się ro 


się, cena pracy w górę isdż musi. 


© 0 Przeciwnie :częltokroć spada: cena pracy w drogich datach, częścią dla tego, że. 
w ten czas dla trudnieyszego wyżywienia się większa liczba ludzi o służby się [taras 

służących, kobiety niezamężne lub, owdowiałe, które 
żyły na własną rękę, o zatrudnienia w domach, a nawet ubodzy mayftrowie 0 ro» * 


“iako, to: czeladnicy o mieysća 


Dote czeładniczą; częścią dla tego, że. 


4 


(vobotników przeznaczony, panów raczćy do zmnieyszenia, niż do pemnożenia liczby 


'Rołowników i robetników powoduie. 


się nafiręczania robotników, a zmnicjszaniu się ubiegania za robotnikami, cena pras > 


wy spaść muti: 


) Chmielewski. Budziszewski, S 


9. Września 1811. 


nach i skutkach podwyż- 
e ożywia, przytaczają, iż w tannych latach 


jelt rzeczą: lecz żeby to do większćy części 


é nie można. 
nanege faktum: 


botników zmnieysza 


drogość uszczuplaiąc fundusz, na utrzymanie 
W takićm więc iednoczesnćem. powiększaniu 


aži 


ź 5 3! 
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-Panowie wszyftkich rodzaiów znayduią zatem, -że w drogich. latach robotnicy 
są pokornieyszenii, podlegleyszemi i chętnicyszemi do przyjęcia wszelkich 'kondycyy. 
Ztąd pochodzi, że drogie czasy zachwalałą, iako pominażąiące pracowitość, Większy 
jeszcze powod zachwalania onych maią właściciele i dzierżawcy gruntów, to ieft: 
dwie nayznacznićysze klassy panów, robotników potrzebuiących, ile gdy dochód grun- 
_towy (Rente) pierwszych, i zysk drugich zależy od ceny żywności. Lecz 
żeby ogół przemysłu, i dochodu z niego -mnieyszym miał bydźz w. tannych 
latach aniżeli w drogich,. przypuścić nie można.  Smieszną ieft' rzeczą wyfiawiać 
sobie, że ludzie, w ogólności, mniey pracuia, pracuiąc dla siebie samych, iak pracu= 
ią dla innych ludzi. Ubogi, ha własną rękę pracniący rzemieślnik, iet zazwyczay 
pracowitszymm ieszcze, aniżeli czeladnik lub robotnik płatny od sztuki, Bo gdy ten 
płod pracy swoićy z panem swoim dzielić musi, tamten go nierozdzielnie posiada, a 
oraz w odosobnieniu swoićni mmniey iet wyftawionym na pokusę złey kompanii, 
która w wielkich warsztatach: tak częfto psuie ohbyczaie. Ter bardzićy przewyższa 
nie podległy rzemieślnik w pilności każdego czeladnika, i robotnika, który naięty 
na czas pewny, rowne ma pożywienie i płacę, czy on pracuie wiele, czy mało. 
Gdy więc tanne lata proporcyą niepodległych rzemieślników do czeladników i wszy- 
fikich gatunków służących powiększaią, a drogie lata onę pomnieyszyć dążą, nie 
oniylną ieft rzeczą, iż ogół dochodu z pracy narodowey w 'tannych latach iet wię- 
kszy, aniżeli w drogich, ile gdy w drogich latach zazwyczay choroby i śmiertelność 
pomiędzy pospolftweim panuią, co nie zawodnie dochód z pracy pomnieysza. 

Chcąc: osądzić, iaki wpływ amaią lata drogie i tanne: ną dochód z przemysłu 
rękodzielnego, potzeba, aby się nie omylić, wszelką inną troskliwie odosobnić przy» 
czynę, która procz tęgo na tenże dochód mogła wpływać: co nawet w manufaktu. 
rach przeznaczonych szczególniey na potrzebę wewnętrzną, nie łatwą, zaś w manue 
fakturach na zewnętrznym zasadzaiących się odbycie, bardzo trudną ieft rzeczą. 
Bo naturaln'e dochód z oftatnich nie tak zależy od drogich, lub tannych czasów w 
kraiu, gdzie takie manufaktury znayduią się, iak raczćy od. okoliczności ubieganie 
za nimi ftanowiących w tych krajach, w ktorych towary zoftaią spotrzebowanemi: od 
woyny lub pokoia, od zakwitnięcia lub upadku innych rywalizuiących manufaktur, 


i od dobrego; lub złego humoru kupuiących. : 

Procz tego uważać należy, że w publicznych rapportach o rękodziełach wcale 
nie ieft umieszczona niemała część nadzwyczaynego prowentu z pracy, ktorą osoby 
-eboity płci, odeszłe w tannych latach od swych panow i mayftrów, i zatrudnione 
czy to na własną rękę; czy też w domach rodzicielskich, do ktorych powrociły; 
dla siebie, lub dla innych ludzi uskuteczniaią. 


Lubo cena pieniężna pracy nie zawsze zgodnie z ceną pieniężną żywności spa 


da, i podwyższa się, owszem te częftokroć przeciwnie sobie odmieniaią się, ies, 


/_dnskże z tąd nie wypływa, aby oftatnia nie miała mieć wpływu na pierwszą , lecz tylko; 
-že nieuftanny ten wpływ częftokroć przez inne przyczyny przewyższonym bydź może. 

: Cenę pieniężną pracy dwie ftanowią okoliczności, to ieft: raz. proporcya ubiee 

gania się za robotnikami do naftręczania się onych, to ftanowi płacę rzeczy wiltą, 
czyli tę iłość potrzeb.i wygod, ktora ma bydź udziałem robotnika; powtore cena 
pieniężna żywności, Ktora ftanowi, ile pieniędzy robotnik doftać musi, aby sobie 
owę ilość potrzeb i wygod sprawić potrafi = = 
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i i 
| Chociaż zatóm podczas niskich cen żywności płaca pieniężna czasem iefi wyso- 
"ką, to przecięż w przypadku rowneyże pioporcyi ubiegania się za robotnikami de 
maftręczania się onych, wyższą ieszcze byłaby, gdyby cena żywności była” wysoka. 
- Właśnie dla tego, ze w latach nadzwyczaynie obfitych ubieganie się-za robótni- 
kami wzrafta, a w latach rmdzwyczaąynego niedoliatku zimnićysza się, właśnie dla te- |. 
go mowię, płaca pieniężna w pierwszych czasem podnosi się a w óftatnich spada. | 


* lub tamnie. ; ż RAE 
Atoli włąśnie ta przyczyna ktora płacę podwyższa, to ieft: wżroft zasobu, dąży 
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